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P O N IE D Z IA Ł E K . 

R O K  1 8 2 5 .

n o w o ś c i  t r r . j m s z A f Y . s m E .  t < ?
■Deszcze i 'W ic h r y  trw ają  ciągi**. ło d ró ż  

iest bardzo utrudnioną p rzez  słoty i popsute 
drogi. W czora j  około godziny 4tej, w s l r o - ,, 
nie zachodniej Obłoki przez kilka minut m ia ­
ły  kol..r  O gn ia , a wprzeciw nej stronie ukaza­
ła się .Tgcza. W  niektórych miejscach T i r ó - ' 

Je s tw a  P o lsk i:  do duia ostatniego >G ru d n ia  , 
deszcz padał codziennie przez dni -77.

-A r ty k u ł n a d e s ła n y . —*Odwied/aiąc w czo­
r a j  tu poraź  pierwszy na w idek publiczny ' 
wysta wioną M en a żer  ją  JP- van  A k e n ,  znala­
złem w niej -wiele interesownych i bardzo ’ 
rzadkich zwierząt. Ubolewać ty lko p o łrze -  
ba, ze mu Afisz uiegodziwie spolszczono,załą- 
czaiąc w nim mylne nazwiska zw ierząt!  p rz y -  
pisuiąc temże zwierzętom takie p rzy m io ty , ia- 

' ch niemaią. W idzę  się przeto  zniewolonym 
,^1 xv5,,knięcia tu  ważniejszych uchybień, a- 
/x , ^ Publiczności w błąd nb-wprowadzać. J

|  WSPOMMEm&..
Z w ycięztw o -n a d S zw e-  
 ̂darni u trzym a n e  p r z e z  
D ębińskiego  <1601.

ta , *wefę grzywi&stą (V iv e r r a  C ivetta )  
nazwano (pod N. 8 . w aft) K otem  zyletow yru . 
Podobnież 1 dwie mniejsze W iw e ry  dostały 
nazwisko K otow . D yde lf  s iwy (D ide lph is  
m a n n a  ) dostał(pod N. 1 3 .) nazwisko Szczu ra  

-.workowego, chociaż Ł S u , „ r „ r . i  „in niemajw ego, 
wspólnego

z Szczurami nic niema 
1, i nadto uozyniono g0 podobnym 

zwierzęciu, k tó re  do rodzą;u K an g u ro  nale­
ży, a z którera tenże D vdelf  żadnego niema 
podobieństwa,chiba to tylko, że-ma także wo- 
?*k po'd brzuchem do noszenia dzieci. Pod 
N* 15, zwierzęta Amerykańskie znane pod na­

zwiskiem p ig u ły ,  uczyniono 'nap rzód  g a tu n ­
kiem tSw inki m o rsk ie j, a potem -chcą, -żeby 
by ły bardzo podobne.Zaiąeo/w. Takie sp rz e ­
czności są zanadto-uderzaiące, i niecz.yniątłu- 
rnaczowi zalety, (!) P 0d N. 16, młod'-go,iesz- 
cze roku  niemaiącego N ied źw ied zia  B a r t ­
nika  przeistocz »no na osobny -gatunek 
pod nazwiskiem N  ie d źw ied zska ln y  ( ’) Pod 
N. .20 swojskiego W ilka  pospolitego p r z y ­
prowadzono aż i  S sp iźb erg u . Pud N..2 6 ,dw a  
K azuary  Nowo Hollandskie (C a su a riu s  n o ­
vae J lo łla n d ic e )  nazw ano -S tru sia m i, wczem 
mocno skrzywdzono JP .  ^ k e n , h  o te ‘K azua­
ry  są n ierów nie rzadsze n iżS tru s ie ,  i tern wię­
cej interesowne, ponieważ obok nich znaj- 
duie się K azuar A r  jatycki. Nadto wspomnia­
ne dwa Kazuary  i pod względem naukowym 
zasluguią na uwagę, ponieważ stanowią p rz e -  
chodowe ogńiwo między l ia z u a r a m i  i Tiea- 
rni• Pod N. 29, dwom Sępom biał- głoWyrn. 
{ V u l tu r  leu co cep ka lu s), k tóre  są mieszkań­
cami E u r o p y , kazano w afiszu p rzy w ęd ro ­
wać z E g ip tu ,  i unosić po powietzu b a ran y ,  
gdy tym czasem (mówiąc p raw dę)  o n e s ię ż v -  
wią ścierwem zwierząt zdechłych. Pomiiam in­
ne mniejsze uchybienia. Właścicielowi zaś .tale 
pięknej i widzenia godne j menażerji  radzićby  
należało ażeby w przyszłych afiszach miejsca 
błędne sprostować kazał—  D r : .Jarocki.

Ta M e n a że r  ja  zasługuie na liczne odwie­
dzanie, może dotąd w W a rsza w ie  n ieb y ło  ra ­
zem tak rzadkiego zb ioru  zwierząt i p  tako w.
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Szczegół n i g  j £ « v  zwraca uwagę,  i es t  tak u ła ­
skaw ionyjzeMego-właściciel’ k ładnieswą r ę ­
kę w  paszczę znatury  dzikiegozwierza.  —  
Jest  także w tejMenażerji< dwuletni  Lew  u r o ­
dzony w E urop ie i

w- Lublinie  dawny Pałac zwany Szeptyc — 
kich', iuż.został p r zy pr ow ad zo ny  do dawnego 
stano i znacznie upiękniony.  Komtnissja CVo- 
iewódzka  odtąd w ty-m p ięknym gmachu ma 
Posiedzenia wszystkich wydziałów.

N O E F  O Ś C I' Z  A  G R A N I C Z N E .
O d Granic Tureckich. 

Suli'an'od  wied/ił* Wielkiego CI ezyra, ten 
zaszczyt z w y k le o t r /y m u ie  u o w v CV ezyr, tym 
razem S u lta n  vv oljec I V esyrtzdawal r o z m a ­
ite napomnienia Miriistr< m! —  w Stam bule  
zbiiaią tę wieść ż • O  m er W  ryone/ opuSciłswój 
k o r  pn s, o «'sz emr z a pe w n i a i ą że walczył  zXciem 
M aurokorda tem .—  Grecy są tciaz/ ies/.cze
bardziej  u /y  niej>/eroi niż. d a w n i e j ,  chcąc iak
najspieszniej d/yskać P atras  i L ep a n to .wy­
p rawa  E gipska  wcale ich n ie trwozv ,  bo #ą 
przekonani  /V aż/do następnego L a ta  Flol la 
F g ip ska ió rb ęń iih  wstanie- walczyć,  a nawet 
•zblt/yęósię d • nr Tz.a Jbńskiego .— Potwierdza 
się ’ ze w A łh a n jii  t rwa  wojna domowa, i«ż 
wiele tam krwi  pi/., lano.— Oddział.  Turków  
7. twie rdzy  ił J o d ó n 'wypad 1 niedawno dla / r a ­
bowania przy leg łych winnic, lecz/nagle zo­
stał otoczony przez Greków, k tórzy  tych M il-  
jzuhnanów  pragnących w/zza,-albo w pień wy­
cieli, albo żywcem zabrali ,  widząc ti> T u r c y  
7. twierdzy,  wypadli  w znaczniejszej .sJle, leCŁ 
.również zostali przywitani ,  i ledwo p r z e z ’ 
spieszną ucieczkę ocalili życie,— z Paryża. 
^ T e r a ź n i e j s z y  K ról Francuzki iest p r a w d z i ­
w y m  opiekunem- wszelkich Kunsztów, wspłe--  
ra  A rtyśtó w  i hojnie nadgradza ich prace; 
żaku pil i u ż  znaczne zb io ry  stkr  rżytaośoi b ę ­
dące włastfuścią osób p ry w a lu y x h ,  po le c i ł o -

r az  aby  wróżhych miastach Francji założono 
nowe M uzea. Jest  oraz lubownikiem m u ­
zyki \ spodziewaią się że znowu K om pozy to-  
tywie Francuzcy  wrócą do tej s ławy iaką 
s ięokrył i  D ala jrak , M ahul i inni znakomici 
Mistrze ——  Ki lkunastu młodych i b a r ­
dzo maiętnych Francuzów  p rzy ię ło  służbę 
w Kompanj i  zwanej Saską , maiąćej zawsze 
zostawać p r z y  K r ó l u  H iszpańskim  , k tó r y  
tejże KompaDji  iest dowodcą. P ie rwszym 
warunkiem iest, iż tylko wyznaiący Religją 
R zym ską  K atolicką  mogą należeć do te jKom-  
panji ,  kto nie test Szlachcicem  nie będzie p r z y -  
iętyin. — w K a d yx ie  pewny Jnżyn jer  p o ­
djął się zbudować Okręt k tóry  nie może bym 
uszkodzony przez największą b a rze ,  tylko 4 
ludzi t rzeba do kierowania całym takowym 
okrętem; —  Już są w całej Francji nakazane 
modły,  o szczęśliwe posiedzenia ciała praw o  - 
dawczego k tóre  wkrótce będą otwar te .  — 
Prawie nie by ło  p rzyk ładu  aby k tó ry  A r t y ­
sta  p r z y  pierwszym wstępie na scenie tak a- 
doskonalony okazał talent,  iak te raz  Panna  
F rym ont która p ierwszy  raz  wystąpi ła  na te ­
atrze CFielkiej O pery  w P a ryżu  w roli  Ju lji  
W e s ta lk i , razem dowiodła że iest doskona­
łą Akturką i  wyborną Śpiewaczką,  co bardzo 
rz.adko w iedoej os*bie test połącz.onem, p r z y —’ 
tem iest to Panienka maiąca twarz  śliczną, f i­
gu rę  ufesztalooną, posiada oraz wiele r o z m a ­
itych u mieięt nnści. — P. Skrybę ciągle wzbo­
gaca teatra Paryskie  swemi uowemi małemi 
dziełk aml, grana teraz ie-go komedjo-opera,  
N ienaw iść Kobiet powszechnie się podobała.  
— Obrzęd Koronacji  K arola  X  odbędzie się 
w m i e ś c i e t y l k o  co do namaszczenia , a 
reszta wszelkich obrzędów’ i świetnych u r o ­
czystości odbywać się będą w P aryżu , p r z e ­
to Król  tylko p r z e 7 3 dni zabawi w R em i. — 
Ozlenniki Paryskiet wierdzą że X :e I V o ł ■



koński  przybędzie do P a r y z a z  p ow in szow a­
niem K r ó lo w i  Franc:  wstąpienia na Tron* 
od N. C e s a r z a  F o s :  i będzie obecnym  
Oa obrzędzie Koronacji. —  W y s z ły  w  Pary~  
zu  L is ty  L o r d a  B yrona  pisane z różnych  
miejsc do swej Matki, są bardzo ciekawe. —  
W e  W ł o s z e c h  także Deszcze  Leią ustawi­
cznie, Jesień  zw y k le  przyiem na w tym  Kraiu,  
tego  roku była iedną znajnuduiejszych, a w ie -  
lu  A n g l ik ó w  będących pierwszy  raz we W ł o ­
szech, twierdzi ze  nawet w  północnej ^4n-  
glji  klima iest przyiem niejsze .—  Niedostatek  
go to w y ch  p ieniędzy coraz bard ziej'dase się u 
czuwać w e W ło s z e c h ;  ubożsi obyw atele  nie są 
w stan ie  w ypłacać nietylko summ zaciągnię­
tych dawniej, lecz nawet i p row izji,  co bardzo 
zasmuca K a pita l is tów .  Tej Jesieni w  R zy m ie  
nierównie mniej bawi Cudzoziemców  niż b y ­
wało zw yk le ,  a ci k tórzy  tam bawią, są o 10 
razy oszczędniejsi,  niż i h poprzednicy, n a ­
wet od L o rd ó w  A n g ie lsk ich  n iegdyś tak h o j ­
nych ,trudno co teraz zarobić,dawniej bowiem  
płacili za każdą rzecz u iepy taiąc się o cenę, a 
teraz targuią się nawet o b ilety  na widowiska!!

-Powszechnie iest żałowaną Hrabina O r łó w  
zmarła w  Paryżu.)  rzadkie przym ioty-iej  serca 
Łu'ewalały wszystkich co ią z,bliska znali, zna- 
czn ąf,(Ę?ć sw ego  maiątku łożyła  na wsparci-
ciet ptącej lu d z k o ś c i .  Po 8mio dniowej
prze i wie, znowu dano Operę Frehzy.s  na T e -  
atrve Odeon w P a r y iu .  P o c z y n i o n o  w niej  
zt.-aczuez-mtany, stosując ile'możności rzecz do 
Sceny F rancuz iej ż . b y 7aą i e s z c z e  bardziej  
zainteresować p u b lic z ; ,^ ^  D y re k to r  T e a ­
tru przyią ł i • dną z. r- h en pomnożyli) pOwsł.e- 
rhoą ciekaw, śc. —  '-s łychać ż.e układy rządu 
Francuskiego  z, wySpą-S. D om ingo  przyjdą 
do skutku. —  Jeden z.Kupców P dryzkic li  uie-  
^Jtalazł na swein biórku iń le t.uhańkówego  na 
'ilkjset franków; S łu ży .' /  zawsze w ie r n y ,

próżno się uniew inn ia ł  z e n i e  wziął tbgoPpa2- 
pieruj gd y  iednak n a -n iego  ty lko padało p o­
dejrzenie, dom yślił  s ię  że P u d e l  b y ł  mimo­
wolnym  złódzieiem , dano przeto P ud low i  na 
w om ity  i w krotce w y rz u c i ł  ów  b ilet ,  a p r z y -  
tem i n n e  papiery i próbki sukna; ehociaz b i ­
let b y ł  z z u t y ,  iednak B a n k  P a ry zk i  p rzeko­
nawszy się o tem zdarzeniu, w y p ła c i ł  sum m ę  
K upcow i.  z N iem iec .

D . 2 l z. m. w  mieście G otha  obchodzono  
pamiątkę 300 letnią założenia tamecznego G i­
m n a z ju m .  —  Arcy X że  R u d o l f  K a id y n a ł  
Arcy Biskup Ołor/iUifiechi , Brat Cesar/a  
strjackiego , w róc ił  z W i e d n i a  do stolicy swej  
Archidyecezji. —- w  Płatiowerskieiti tuz od  
kilku miesięcy-deszcze ustawicznie padaią, g o ­
ścińce są p rzezto tak  zrujnowane, że p odróży  
odbywać niepodobna, powodź w  w ie lu  m iej­
scach p o z r y w a l i  tam y  które tr w a ły  od łat  
100, a tó stało się przyczyną zniszczenia zna-  

' czuej i lo śu  m łyn ó w  i rękódzieln i . D .  23 m. 
z. w  okolicach miasta H a n o w eru  Irwała o -  
kropna burza, znow u sżk> dy są bardzo zna­
czne. —  Część miasteczka E lzo  spłonęła przez  

' pożar, k tóry  pow stał przez zapalenie stodoły;  
Służąca chcąc się zemścić rad swym  Panem, 
podłożyła ogień, a w iatr  g w a ło w n y  p iedoz-  
w olił  ratować; zbrodniarka iest uiętą i będzie  
najprzykładniej ukaraną. —  P m a  17 z. m.  
o-dy K rólew n a  N i d  er lun dzk a M a r j  a nn a w i e -  

- czorem odprowadzała Itro lowę  do iej sypiał*  
nea-ó pokoiu, postrzegła  że tenże pokuj iest  
zafany wodą; niecbcąC za trw o ży ć  swej dostoj­
nej M a ik i  zniewoliła  do zostania w  salonie, a 
s a m a  trosk liw ie  usiłowała dojść p rzyczyn y  tej 
,)„w od/i ,  w krotce pokazał) s ię  że G a r der o - 
l ia n d  z ipom  iała zasz.rubówąć r u r  któro*- 

; mi w o d a  b ież y  dó pókuiowej łazienki , a p rzez  
i to o-dy pomjo )waóo wodę, ta przerielu iwszy  
! wannę, r-ozłała się. w pokoiu* —- W Dy&eldorf
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vraHAJMi^enie.tylko na kilka c.9]i opadła, nie- . 
które* domy drewniano tak d łu g ą  t ę d ą c ^ a l a .  I 
r»e wodą iuż się rozw aliły .  — D. *17 r. ro. | 
w  wiolu miejscach ,w Nieti icz ccii P o  lu d n ió — 
ewVc/itiły p io rouoy .  —  Pier<vs?V Sejm p r o -  :
vrinc]on*\ay .Pornerąnji P rusk ie j  iw y  spy Z?h -
e j i  t rw a ł  przez i lO tygodu i w Szte tyn ie  a d- 
^8  z. n». ukończył się szczęśliw ie.— .iła S e j ­
mie Królestw a Saskiego  zmniejszono w y d a­
tek na wojskoto 60,000 ta larów , pomnożono 
zaś znacznie dochody dla Szkół, dla Jnsty tutow 
dobroczynnych , dla B ibljotęk publicznych 
i.  t. p. — * L o n d y n u .

Jeszcze gazety codziennie donoszą o n iez­
m iernych s /kodach  wynikłych p rzez  okropne 
bu rze  na morzu i na lądzie; wiele osób widać 
w żałobie, gdyż  u trac iły  krew nych k tórzy
potoneli p rzez  rozbicie,kilkudziesiąt okręlow.
  L o r d  S tr a n g fo r d  by ły  Poseł A n g ie ls k i
w S ta m b u le , niewstąpił i d P a r y i a ,  i it r ż  p rz y ­
b i ł  do L o n d y n u . —  K r o i  znaczną tzęsc zimy 
przepędzi w Zamku KVind.sor.er-:Niedawna 
w L iw erpo lpow sta la  wrzawa w,teatrze, wszy­
stkie ław ki, krzeła, a nawet wiele kulis zosta­
ło połamanych; rzecz szła o to, że D y re k to r  
tea tru  oddalił Śpiewaczkę Pannę K ra m er ,  
zato iż niedopełniając kon trak tu  , śpiewała 
na obcym Koncercie , iedna część publiczności 
b y ła  za D yrek torem ,  a druga  za Śpiew aczką ,  
koniec tej in t ry g i  iest taki, że Śpiewaczka u -  
trac iła  dobre miejsce, a D y re k to r  wiele, stracił 
na reperacją  kulis, ławek.etc:—  S ław n y  B ie­
gacz T a w e s e .n d ,  niedawno w y g ra ł  znaczny 
f n u J  uszedłbow iem  w 6du.dniach, 432 mil
x ; s , . _  D O N I E S I EN I A .

B r o w a r  * k W p W t n e r o i  s t a t k a m i ,  n * ) w y g o d n t e | .  
„ . m i  z a b u d o w a n i a m i ,  w y r s b i a i ą c y  d o b r e  P i w a D u -  
b e l t o w e ,  ma i ąc e  p o k u p ,  * G r u n t e m  o r o y m  O g r o ­
d a m i  Ł ą k ą ,  p o ł o ż o n y  W p i ę k n e ®  mi ej scu  n a d  Rz*  - 
k ą  w M. Ma ko wi *  W  P ł o c k i ®  p o d N 2 9 8 ,  zwo l ne j  r ą -  
k i  k a ż d e g o .  c za s u  do  s p r z e d a n i a ,  P r e t e n s o r o w i e  r a

cz ą  s i f  z g ł os i ć  p o , b l i ż s z ą  w i a d omo ś ć  d o  D r u k a r n i  
K u r i e r a ,  l ub  w p r o s i  d o  W ł a ś c i c i e l a  w Z d u n a c h  
p o d ; Ł o w i c z * m i u i * s z k a t ą ę e g o . —

Od K a ż d e g o c z a s u  są d o p u s z c z e n i a  3 Pok o i*  z K u -  
c h n i ą ,  .Gijrą o s o b n ą ,  P i w n i c ą , S t a j n i ą  i W o z o w n i ą ,  
l u b  b e z ,  i a k . s i f , p o d o b a , n a  p i e r w sz e m  p i ę t r z e  w o f '  
i f i . y n i e  w d z i e d z i ń c u  p r z y  u l i cy  K r ó l e w s k i e j  p o d  
N r  107,4 .w. t y m  . s a m em  .mi ej scu  po p r a w e j  s t r o n i e  
m o ż n a  się dowi ed z i eć  o w a r u n k a c h .  —

w  K o n t y n u a c j i  L i c y t a c j i  k o p e r s z t y c h ó w  i R y c i u  
w W ą r s z a  pc d Nr  484  p r z y  u l i c y  Mi o d o w e j ,  w y ­
s t a w i on y  będz i e  d n i a  5  S t y c z n i a  r  b.  n a  p r z e d a i  
p ub l i c z ną  od god z i ny  9 r a n o ,  O J d z i a l  K s i ą g  s z t u k  
p i ę k n y c h ,  i t a k o w y  s z c z ę g u ł o w o  c od z i e nn ie  s p r z e ­
d a w a n y  b ę d z i e .  S t a n i :  M o d z e l e w s k i  Ko mo r*  

P e w n a  osoba  ż y c z y  we j ść  w c b o w i ą z e k  G u w e r n e -  
r a  na p r o w i n c j ą ,  p o s i a d a i ą c a i ą z y k  l r a n c u z k i  i n a u ­
k i  ws ze l k i e ;  ż y c zą c y  t a k o w e g o  u d a  się do  K a n t o r u  
p o d p i s a n e g o  na K r a k o i  P re zed :  pod  Nr  432 Wolski.

Mł od z i en  ec ,  u k o ń c z y w s z y  U n i w e s y t e t  z  z a l e t ą ,  
r aniący c h l u b n e ,  u s po s o b i en i a  swego  w r o z m ż i t y c b  
i ę . y k a c h  i k i l k o l e t n i eg o  n a u c z y c i e l s t w a  d o w o d y .

1 P r z y i ą l b y  o b o w i ą z e k  d o m o w e g o  n a u c ze n i a  m ł o dz i e ­
ż y .  D o w i e d z i e ć  się m o ż n a  w . D r u k a r n i  K u r  e r a .

Dom pod Nr  999 tf  W a r s z :  p r z y  u l i cy  K r o c h m a l n e j  
p o ł o ż o n y ,  w s k u t e k  W y r o k u  p r a w o m o c n e g o ,  d z i a ł y  
m i ę d z y  Dz i e d z i c a mi  n i e g d y  F l o r j a n a  i K a t a r z y n y  
Ł u b ó w  n a k a t u i ą c e g o ,  s p r z e d a n y  z o s t a n i e  p r z e z  p u ­
b l i c z ną  L i c y t a c j ą  p r z e d  W  U i a z d o w s k i m  Sę d z i ą  w T .  
C y w i h W c t w ą  Mezo:  T e r m i n  do L i c y t a c j i  o s t a t e c z n e -  
• o p r z y s ą d z e n i a  na d o i eń  5 S t yc z n i*  o g o dz i n i e  4*1 
z p o ł u d n i a  w y z n a c z o n y m  z os ta ł ;  k t ó r a  się za c z n ie  
od s u m m y  l l , 0g 0 z!pol-  gro :  20  i a k o  r e sz t u i ą c e j  
t  s z a c u n k u  p r z ez  b i e g ły ch  p r zy s i ę g ł y c h  po o d t r ą c e ­
n i u  20  l e t ni ch  c z yns zów u s t a n o w i o n e g o ,  s c he d a  n i e ­
l e tn i ch  na  g r unc i e  po zo s t ać  może  p r / y  n ow o  n a b y w ­
c y ,  inne  w a r u n k i  są d o  p r z e j r z a n i *  w K a n c e l a r j i  W .  
P od b i e l s k i eg o  P i s a r z a  T r y b u  , i M a l i n o w s k i e g o  P a ­
t r o n a  p r z y  ul i cy Leśno  Nr  737 m i e s z k a i ą c e g o .

K a m i i n i c o  N r  1244 Li t .  A p r z y  ul i cy L g n o o b o k  
G r z y b o w a .  D r u g a  N r  1411 p r z y  u l i c y ,Z i e l ne j ,  z  o b ­
s z e r n y m  P l ac e m i L o d am i  p r z e z  i z r a e l i t ó w  ż e l a s ­
t w e m  h a n d l u i ą c y c h  w y n a i ę t e m i ,  z w o l n e ;  r ę k i  do 
s p r z e d a n i a ;  c h c ą c y  n a b y ć  zgłos i  się na mie j sce . t ego 
d o m u ;  gdz i e  k a ż d e g o  C z w a r t k u  z  w ł a ś c i c i e l e m w i ­
dz i eć  się m o ż n a  o g o dz i n i e  12  w p o ł u dn i e .

T e a t r .  J u t r o  Komedja  S z l a c h c i e  Staropolskimi 
c z y l i  m o d n y  T o n .


